Dzień Dobry
W filmie Wima Wendersa  „Lisbon story” filmowy reżyser, twórca Friedrich Monroe mówi :

- Mam oczy, ale je zamykam, nie patrzę, ale słyszę, słyszę aby widzieć.  

Audiodeskrypcja jest niezbędnym narzędziem, bez którego nawigowanie po powieści, uruchamianie wyobraźni , tworzenie nowego własnego obrazu jest trudne. Dzięki pracy Stowarzyszenia „De Facto” w IKFON zagościła „Gra Tajemnic” w reżyserii Mortena Tylduma.
Malarstwo werbalne podsumowywali Państwo tak :

„ Od kilkunastu lat jestem ociemniały i gdy słucham książki lub filmu z audiodeskrypcją, nabrałem wprawy i automatycznie słowa przekładam na obraz, który rysuję w głowie. Dlatego w moim przypadku dynamika konstrukcji tekstu nie pomaga, gdyż wyobraźnia już jest uruchomiona”.

„Spodobała mi się audiodeskrypcyjna prezentacja głównych osób i miejsc dokonana przed projekcją filmu (stylowe stroje, wnętrza i detale), a w trakcje projekcji nie czułem się zagubiony dzięki pomocy audiodeskrypcji”.

„Co do opisów audio deskrypcyjnych poszczególnych postaci przed filmem, to przyznam szczerze, że nic mi to nie daje. Może dlatego, że nie widzę od urodzenia i nie kojarzę nigdy człowieka po jego wyglądzie. Ta sfera nie ma dla mnie większego znaczenia. Obce mi są też stwierdzenia, że ktoś jest przystojny - nie wiem tak naprawdę co to konkretnie oznacza. Poza tym nagromadzenia postaci i detali ich wyglądu jest tak dużo, że nawet nie jestem w stanie tego zapamiętać. Może lepiej, gdyby taki opis był zamieszczony na końcu, dla chętnych. Zapoznanie się z bohaterami być może spowodowałoby, że ich wygląd bardziej zaciekawiłby niewidomego odbiorcę, gdyż dobrze by się on już orientował, o kim mowa. Zaznaczam jednak, że zupełnie odmienne zdanie w tej kwestii mogą mieć osoby, które kiedyś widziały”.

Artyści ciągle tworzą nowe światy, historie. Opowieści wytworzone przez człowieka zawsze są prawdopodobne, ale nie zawsze realne, prawdziwe. 

Sprzedana nam historia Alana Turinga podkreśla dramat jednostki, niedocenionej, niezrozumianej przez cywilizowaną demokrację. Manipulacja owa pozwala nam przeżywać emocje, na które często brakuje współczesnym ludziom czasu.
W dobrym odbiorze filmu, chyba każdego, pomaga zasada ograniczonego zaufania do ekranowej opowieści.

Scenarzysta zmusza nas do tolerancji nieprawdy, odwrotnie niż filmowe  społeczeństwo wobec Turinga.

A wszystko to magia kina.

Konkludując, wnioski wyciągamy samodzielnie. Życzę Państwu i sobie dobrego Polskiego filmu o nietuzinkowych umysłach, bohaterach z Uniwersytetu Poznańskiego.  I niech to będzie dobre kino.
Wnioski, spostrzeżenia m.in. na temat  audio deskrypcji znajdziecie Państwo w pliku z dyskusja o filmie w IKFON.  Nowa jakość w dyskusji, całość w jednym pliku.

Dziękuje Państwu za wymianę spostrzeżeń, opinii udział w dyskusji bez której nie mógłby istnieć klub dyskusyjny. Wszystko za sprawą Państwa wrażliwości i chęci obcowania z sztuką filmową a  już wkrótce wjedzie kolejny wagon.

Życzę kolejnych ciekawych filmowych opowieści.
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